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KONKURS 
NA NAJPIĘKNIEJSZĄ 
POSESJĘ SŁAWIĘCIC 
Drodzy mieszkańcy Sławięcic! 

Przypominamy Wam, że zainicjowana kilka lat 

temu Akcja Posesja, czyli konkurs na najładniejszą 

posesję w osiedlu trwa nadal. Również w tym roku 

zamierzamy przyjrzeć się Waszym domom i obej-

ściom, powiem więcej, już to robimy! 

Chętnych zapraszamy do współpracy z komisją 

konkursową, powołaną przez Radę Osiedla. Do ko-

misji tej zamierzamy zaprosić w bieżącym roku 

również przedstawicieli innych osiedli, by pomogli 

nam w dokonaniu bardziej bezstronnej oceny. 

Zapraszamy do wspólnej zabawy! Na zwycięz-

ców czekają atrakcyjne nagrody i wyróżnienia! 

Ogłoszenie wyników jesienią. 

Rada Osiedlowa 

Uważaj U my nad wodą. No chyba, że jesteśmy nad Morzem 

artwym w Izraelu - duże zasolenie wody powoduje, 
2 e 0 "tonięcie trudno... Ostrożności nigdy za wiele... 

G.K. 

PRYMICJE 
W SŁAWIĘCICACH 

W niedzielę 25 czerwca 1995 roku o godz. 11.30 Ks. B E R N H A R D L E R C H 

odprawił Mszę Św. Prymicyjną w kościele p.w. św. Katarzyny w Sławięcicach. 

Ks. B. Lerch mieszkał dotychczas w Iserlohn k. Dortmundu (RFN). Matka Pry-

micjanta pochodzi ze Starego Ujazdu, natomiast ojciec urodził się i mieszkał do 

1958 r. w Sławięcicach. 

Ks. Bernhard urodził się 10.06.1961 r. w RFN. Po uzyskaniu matury studiował 

prawo w latach 1980-88 na uniwersytetach w Koln i Freiburgu (RFN). W dniu 3 

czerwca 1995 r. otrzymał święcenia kapłańskie w katedrze w Paderborn z rąk arcy-

biskupa J.J. Degenhardta. 

Uroczystość Prymicji w macierzystej Parafii Iserlohn-Hennen obchodził w dniu 

10 czerwca br. 

Ks. Proboszcz Jan Piechoczek, ks. wikary Norbert Zawilak oraz organizatorzy 

składają serdeczne podziękowania wszystkim parafianom, którzy przyczynili się do 

uświetnienia uroczystości prymicji w Sławięcicach w dniu 25 czerwca 1995 r. (zdję-

cia na str. 3). 

Josef Galla 

Ks. Prymicjant z Rodzicami 
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U NASZYCH SĄSIADÓW 
Sprawy gospodarcze 

Wygląd naszej wsi ciągle zmienia się na 

lepsze. Mieszkańcy poszczególnych obejść, 

starają się o uatrakcyjnienie estetyki swoich 

posiadłości. Klomby, rabatki, trawniki, na pa-

rapetach okien skrzynki z kwiatami, pergole 

i ładnie utrzymany pas ziemi między drogą i 

parkanem. 

Zostały utwardzone dalsze dwie ulice i ich 

mieszkańcy natychmiast wykonali nowe pod-

jazdy do bram. I tylko stan parkanu i placu 

w parku nie przystoi do wyglądu całej wsi. 

Parkan wykonany dużym nakładem wysiłku i 

kosztów przez TSKN i RS jest systematycz-

nie niszczony. Brakuje w nim sztachetek, a 

przy wejściu całe jedno przęsło jest wyłama-

ne. Chwasty też obrastają parkan dookoła. 

Tak nadal być nie może. Przypomnijmy sobie 

jak przyjemnie było wejść do naszego parku 

rok temu. Szczególnie młodzieży poddajemy 

STARA 
KUŹNIA 

to pod rozwagę. Przecież nadal mogą się tam 

odbywać dyskoteki i spotkania organizowane 

przez różne organizacje. Trzeba jeszcze raz 

się zmobilizować i przywrócić jego wygląd 

do estetycznego stanu. Organizatorów dysko-

tek i wszystkich mieszkańców zobowiązuje-

my do zwracania uwagi na zachowanie się 

osób przebywających na terenie parku. Nie 

możemy pozwalać na dalsze dewastowanie 

naszego wspólnego mienia. 

Budowa boksu garażowgo dla OSP ruszy-

ła pełną parą. Zgodnie z planem w tym roku 

stan surowy budynku powinien zostać za-

mknięty. No i dom przedpogrzebowy oraz je-

go otoczenie wymaga ostatecznego wykoń-

czenia. 

Pierwsza Komunia św. 
_ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ - ———_—.—— 

Jak co roku nasze dzieci w maju przystą-

piły do pierwszej Komunii św. Była to nie-

wielka gromadka składająca się z 10 dziew-

czynek i chłopców. Były to następujące dzie-

ci: Anna Komander, Ewa Mąjnusz, Sandra 

Olczyk, Grażyna Szpatuśko, Monika Kramek 

Paweł Komander, Marcin Kaczmarczyk, Łu-

kasz Rus, Łukasz Rzepka, Rafał Szpatuśko. 

Rodzice serdecznie dziękują ks. proboszczowi 

Teofilowi Cyrys za przygotowanie dzieci. 

Kronika 
Zmarła Gerharda Rogowska lat 69. Rodzinie 

zmarłej składamy wyrazy głębokiego współczu-

cia. 

Przygotował Emil Pucia 

WE WRZEŚNIU 
WRÓCIMY WYPOCZĘCI 
Kończy się rok szkolny 1994/95. Po wy-

tężonej pracy dzieci i nauczyciele udają się na 

zasłużony wypoczynek. Mało kto wyjedzie na 

kolonie lub wczasy. Wiadomo, koszty takiego 

luksusu nie wszystkim pozwalają z niego sko-

rzystać. Jesteśmy jednak pełni optymizmu, że 

chociaż ciężko, to i tak we wrześniu wrócimy 

wypoczęci i pełni zapału do dalszej pracy. 

Miniony rok nie był łatwy. Szkoła musiała 

borykać się z wieloma trudnościami. Brako-

wało pieniędzy na wszystko. Z trudem udało 

się pozyskać środki na zamontowanie nowego 

pieca c.o. 

Dzięki zakładowi PEKAERT uzyskano 

środki na utrzymanie czystości i zakup nie-

zbędnych pomocy. 

Grupa młodzieży pod opieką pana mgr M . 

Piątka uczestniczyła prawie we wszystkich 

zawodach sportowych, dzięki czemu udało się 

zdobyć kilka piłek i stoper. 

W ostatnim czasie podjęto kroki w celu 

zainstalowania dwóch umywalek i bojlera, 

aby dzieci mogły po wychowaniu fizycznym 

odświeżyć się. Przykro tylko, że nie można 

zdobyć środków finansowych na budowę no-

wych sanitariatów. 

Kłopoty nie przeszkodziły jednak w zor-

ganizowaniu kilku wycieczek, np.: do Krako-

wa, Wrocławia, Wieliczki. Młodzież szkolna 

uczestniczyła we wszystkich imprezach zor-

ganizowanych na terenie gminy Bierawa. 

I tak dziewczynki zdobyły w tańcu drugie 

miejsce w III Festiwalu Pieśni i Tańca w Bie-

rawie. 

Uczennica kl. VIII Katarzyna Gralak dwu-

krotnie zdobyła drugie miejsca: w Konkursie 

Języka Polskiego i w Olimpiadzie Matematy-

cznej na szczeblu gminy Bierawa. 

Czołowe miejsca w zawodach sportowych 

zdobywał Damian Hoppe - uczeń kl. ósmej. 

Nie brakowało i innych sukcesów. 

Zaplanowane imprezy szkolne przebiegały 

zgodnie z harmonogramem. Odbyło się kilka 

apeli, między innymi apel związany z 50 ro-

cznicą zakończenia II wojny światowej. Zor-

ganizowano rozgrywki i konkursy dla dzieci 

z okazji ich święta. 

W rocznej klasyfikacji najlepszymi ucznia-

mi okazali się: 

1) Kuchnia Aleksandra kl. II - śr. 5,20 

2) Rus Łukasz kl. II - śr. 5,00 

3) Pazurek Krzysztof kl. III - śr. 5,00 

oraz uczniowie kl. I z oceną średnią 5,0: 

Donder Grażyna, Komander Anna, Kubicka 

Patrycja, Kubicki Dawid, Metzner Ewa, Pa-

zurek Mateusz, Sondej Justyna, Szewerda 

Agata, Urbańczyk Karolina. 

Wśród uczniów klas starszych najwyższą 

średnią uzyskali: 

1) Janczak Joanna kl. VI - śr. 5,16 

2) Wołowiec Katarzyna kl. VI - śr. 5,16 

3) Wojewódko Justyna kl. VI - śr. 5,09 

4) Gralak Katarzyna kl. VIII - śr. 5,08 

5) Mura Krystian kl. VII - śr. 5,00 

6) Bóhm Marta kl. V - śr. 5,00. 

Dyrekcja Szkoły Podstawowej im. J. Wie-

czorka w Starej Kuźni i nauczyciele dziękują 

wszystkim, którzy bezinteresownie pomagali 

w przetrwaniu kolejnego roku. A więc: panu 

A. Gralak, który kilkakrotnie służył szkole 

pomocą, udostępniając prywatny s a m o c h ó d 

ciężarowy, a także przekazując środki finan-

sowe na zakup map; panu W. Pieczko, dzięki 

któremu udało się zakupić sprzęt sportowy; 

panu W. Siadul za przekazanie gotówki na 

rzecz szkoły. 

Należą się również słowa gorącego podzię-

kowania pod adresem Komitetu Rodziciel-

skiego przy Szkole Podstawowej w Starej 

Kuźni za aktywny udział przy o r g a n i z o w a n i u 

imprez dla dzieci i zabawy karnawałowej, z 

której dochód został przekazany na cele szkoły-

J. i Z Bocheńscy 
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KOTLARNIA 
Na początek kilka informacji o planowanych inwestycjach w 1995 

oku Planowana jest rozbudowa szkoły podstawowej z pięcio- na 

śmioklasową. Przeprowadzony będzie generalny remont chodnika 

wzdłuż bloku 32 oraz ustawione będą nowe punkty świetlne. Na dzień 

dzisiejszy rozpoczęto prace przy rozbudowie szkoły. Przetarg na roz-

budowę wygrała firma budowlana z Głubczyc. Chodnik remontuje 

firma Technopol z Kędzierzyna-Koźla. Postawienie nowych punktów 

świetlnych znajduje się w fazie projektowania, przewidywane zakoń-

czenie - jesień '95. 

W Kotlami w dniu 29.04 br. odbyło się wiosenne sprzątanie. 

Aktywny udział wzięła młodzież z naszej szkoły pod opieką p. Ka-

rnowskiej, p. Herdy i p. Wrony. Jak zawsze, finansowego wspar-

cia udzieliła Kopalnia Piasku Kotlarnia S.A. oraz Spółka z o.o. 

BEKAERT. Po zakończeniu pracy dla wszystkich były lody oraz 

kiełbasa z rożna. 

W maju w dniach 13-14 odbyła się pielgrzymka samorządów 

gminnych do Sanktuarium Maryjnego w Licheniu koło Konina. Z 

Kotlami i Starej Kuźni udział wzięło 31 pielgrzymów. Transport za 

niewielką opłatą zapewnił p. Krzysztof Janicki. Odpowiedzialnym 

za zorganizowanie pielgrzymki był sołtys p. Bolesław Czerepak. 

28 maja w naszym kościele odbyła się uroczystość I Komunii św. 

W tym roku przystąpiło do komunii 14 dzieci: Adam Błasiak, Paweł 

Choroś, Katarzyna Ciechomska, Karolina Gałka, Tomasz Glinny, Jo-

anna Gniadek, Leszek Kaźmierczak, Paweł Kusiak, Magdalena Ła-

skarzewska, Joanna Olechowicz, Patryk Olechowicz, Anna Soboniak, 

Marcin Walasek, Michał Żmuda. 

W dniu 10 czerwca odbył się festyn z okazji Dnia Dziecka. Spon-

sorem imprezy była Kopalnia Piasku Kotlarnia S.A. oraz Spółka z 

o.o. BEKAERT. Dla wszystkich dzieci biorących udział w festynie 

przewidziano drobne upominki. Oprawę muzyczną przygotowała or-

kiestra z Kopalni Piasku oraz zespół muzyczny. Ochotnicza Straż Po-

żarna data krótki pokaz swoich umiejętności. Wieczorem odbyła się 

zabawa taneczna. 

Dla poprawienia estetyki naszej wsi, na wniosek Rady Sołeckiej 

zakupiono kosiarkę. Z funduszu Urzędu Gminy finansowany będzie 

1 pracownik, który w okresie wiosenno-letnim będzie strzygł trawniki 

w centrum wsi, na cmentarzu i placu szkolnym. 

W 1994 r. postanowiono reaktywować sekcję skatową, która przy-

jęła nazwę "Zawisza Kotlarnia". W sezonie 1994/95 rozgrywki od-

bywały się w III lidze w okręgu Opole Południe. Aktualnie zespół 

awansował do II ligi. W skład drużyny wchodzą: P. Bansen, Z. Bo-

cheński, B. Czerepak, S. Sujkowski. Tradycje zespołu sięgają połowy 

lat osiemdziesiątych, kiedy to drużyna nosiła nazwę Górnika Kotlar-

nia. Wtedy zespół występował w I lidze Polskiego Związku Skato-
wego. Ambicją obecnego zespołu jest powrót do ekstraklasy - gorąco 

'm tego życzymy! 
Z materiału dostarczonego przez p. B. Czerepaka opracowali: 

Kattner, Stich 

POZDRAWIAMY... 
serdecznie Państwa Barbarę i Krystiana Sieg-
mund, Pana Wernera Nahlik, Panią Urszulę Kohler 
o r a z P a n a Józefa Moschko i dziękujemy za finan-
sowe wsparcie naszej gazety. 

Redakcja 

• W tym roku ogłaszamy konkurs na najbardziej zaniedbaną posesję z 

nagrodami (miotła i grabie ew. kosa). Na dzień dzisiejszy mamy już 

kilku kandydatów do czołowych miejsc... 

• Decyzją Zarządu Miasta po kilkuletnich staraniach przydzielono Ra-

dzie Osiedlowej w Sławięcicach budynek po byłym kinie "Mozaika". 

• Duży ruch panuje w sferze handlu. W budynku dawnego PGR otwo-

rzył swoje podwoje nowy sklep ogólnospożywczy "MAGDA", w czę-

ści sali baru "DANKA" otwarto nowy sklep spożywczy. Handlow-

com życzymy dużych zysków, kupującym niskich cen i "europej-

skiej" obsługi. 

• Kilku "dyskotekowych siłaczy" uszkodziło w nocy zabytkowy płot 

szkolny przy ul. Sławięcickiej. Czy znowu wszystko się zatuszuje? 

Czy nikt niczego nie widział? 

• Trwa remont dachów zabytkowego szpitala w Sławięcicach. Miejmy 

nadzieję, że znajdą się również pieniądze na dalsze remonty tego, co 

pod dachami. 

• Nic nie zmieniło się w sprawie dewastowanego pomnika w parku, 

za mostem przy ul. Wróblewskiego. Nad pomnikiem góruje godło 

państwa. Czy potrzeba aż tak wielkich słów, aby zrobić tak mały 

porządek? 

• Telewizja ogólnopolska nadała na cały kraj krótki program o naszym 

sławięcickim młynie. Gratulujemy właścicielowi panu Musiołowi. 

Niech się kręci... 

• Czy wiecie Państwo, że niedawno Rada Osiedla uruchomiła cotygo-

dniowe dyżury? Dyżury odbywają się w każdy czwartek w godz. 

17.00-18.00 w lokalu przy ul. Asnyka 2. 

• Prace przy słynnym skwerku (zbieg ul. Sławięcickiej i Dembowskie-

go), o którym można by było pisać bez końca, jakby trochę ruszyły. 

Niestety, nie bardzo wiadomo po co, drogę dla pieszych ograniczono 

łańcuchami, żeby nie dało się na nią zbyt łatwo wejść, szczególnie 

z dzieckiem w wózku? Owe łańcuchy natomiast umocowano na cien-

kich rurach, toteż ktoś łatwo sobie poradził i powyginał je. Czy nie 

prościej byłoby postawić trzy słupki betonowe tak, by nie mogły 

wjeżdżać samochody? 

• Dochodzą do nas wieści, że Straż Miejska zamierza podjąć kolejną 

akcję sprawdzania rachunków za wywóz śmieci. To przypomnienie 

dla wszystkich, między innymi mieszkańców Górki! 

• Na Górce wydarzyło się coś niesamowitego - po kilku latach zniknął 

wrak samochodu ciężarowego z placyku koło krzyża przy wjeździe 

na pola. 

• Ruszyły prace remontowe na ulicy Kołłątaja. Jesienią ma być gotowa 

ulica wraz z przygotowaniem pod kanalizację i przebudową skrzy-

żowania "koło Krzyża". 

• Minęły czasy obowiązkowego uczestnictwa w różnych manifesta-

cjach. Pomimo tego zadbany jest pomnik i plac na terenie byłego 

obozu koncentracyjnego. Szkoda, że nie wszystkie pomniki wyglą-

dają podobnie. 

• Jednej z sobotnio-niedzielnych nocy ktoś urządził sobie zabawę w 

wykrzywianie znaków drogowych. Nagroda dla tego, kto zna cel za-

bawy. 

Obserwowali: M. Grzywocz, G. Kurząj 
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ŻYCZENIA 
Naszym szanownym Seniorom tradycyjnie z okazji urodzin 

Paniom: 

Zofii Jońca, Magdalenie Kondrackiej, Marii Kozubek 
oraz Panom: 

Józefowi Błachutowi, Janowi Bodynek, Pawłowi Kubicy i Wincentemu Pieczko 
Życzymy dużo zdrowia i pomyślności na dalsze lata życia. 

Redakcja 

"Gazetę Sławięcicką" 
czytają również w Jerozolimie... 

Nasi za granicą 

GRATULUJEMY! 
Ks. Franciszek Kurzaj, nasz mieszkaniec i przyjaciel, 

pracujący od kilku lat w TEXASIE, w USA, w maju br. 

obronił pracę doktorską na Uniwersytecie w AUSTIN. 

Tematyka pracy poruszająca problemy wzajemnych roz-

wiązań ekologii i chrześcijaństwa odpowiada współczes-

nym pytaniom cywilizacyjnym. Cieszymy się wszyscy z 

tego sukcesu i pozdrawiamy wszystkich zaprzyjaźnionych 

Teksańczyków. 

Redakcja 

Zakład 
Pogrzebowy 
A.T. Felsztyńscy 

Zała twianie formalności w kraju i za granicą : 
przewozy zmarłych, pogrzeby, ekshumacje, kremacje. 

Sprzedaż akcesoriów pogrzebowych, takich jak : 
t rumny, urny, krzyże, wieńce, wiązanki i kwiaty. 

KĘDZ IERZYN - ul. Głowackiego 24, tel. 83-54-53 
KOŹLE - ul. 24 Kwietnia, tel. 82-41-41 

Tel . dom. - całą dobę, 83-41-84 

Pani Agnieszka Mąjnusz jest zawsze radosna i uśmiechnięta. Wiele lat dostarczała nam 
listy, telegramy, renty... Obecnie jej pracowite ręce pilnują ważnych spraw 

porządkowych w naszym kościele. Zdrowia i 100 lat Pani Agnieszko! 
Redakcja 

Sukcesy młodych 

Jak zostałem laureatem 
Dnia 29 maja br. w Szkole Podstawowej nr 1 w Kędzierzynie-Koźlu odbyły się 

eliminacje rejonowe, w których zająłem III miejsce. Następnie 29 kwietnia przepro-

wadzono eliminacje wojewódzkie w Szkole Podstawowej nr 6 w Brzegu. Pierwszą 

częścią konkursu był test pisemny, druga część, praktyczna, polegała na rozróżnianiu 

substancji, które otrzymaliśmy do zidentyfikowania. W kwalifikacji ogólnej zająłem 

III miejsce. Otrzymałem nagrodę książkową oraz dwa listy: list gratulacyjny i list 

z Wojewódzkiego Ośrodka Metodycznego o następującej treści: 

Tomasz Ziobrowski 

Urodzony dnia 03.08.1980 r. w Kędzierzy-

nie-Koźlu uczeń klasy VIII Szkoły Podstawowej 

nr 16 w Kędzierzynie-Koźlu brał udział w 

ostatnim etapie wojewódzkiego konkursu che-

micznego przeprowadzonego w dniu 29 kwiet-

nia 1995 r. w Szkole Podstawowej nr 6 w Brze-

gu i uzyskał tytuł LAUREATA. 

Jest to równoznaczne z wystawieniem oceny 

najwyższej z przedmiotu oraz zwolnienia ucz-

nia z egzaminów wstępnych do wybranej szkoły 

ponadpodstawowej, jeżeli z przedmiotów egza-

minu wstępnego nie objętym konkursem, otrzy-

mał na świadectwie ukończenia szkoły podsta-

wowej oceny co najmniej dobre. 

Korzystając z okazji chciałbym gorąco po-

dziękować pani mgr Urszuli Rawluk za trud 

włożony w moje przygotowanie, jak również 

pani Reginie Pabian za udostępnienie mate-

riałów niezbędnych do przygotowania się oraz 

rodzinie, przyjaciołom i wszystkim znajomym, 

którzy trzymali za mnie kciuki. 

Tomek Ziobrowski 

absolwent kl. VIII 

12 



1995 Lipiec • Nr 23 GAZETA SŁAWIĘCICKA 

Z CYKLU: wypracowania naszych dzieci 

Książka w moim życiu 
W moim życiu przeczytałam już wiele książek. Dużo się z nich nauczy-

1 m z ro zum i a ł am problemy bohaterów, które dla mnie są nieistotne, dla 

„ich jednak stanowią cierpienie. 

Bardzo lubię czytać i często to czynię. Książki wypełniają puste luki w 

monotonii mego codziennego życia. Gdy tylko ogarnia mnie nuda, sięgam 

po książkę. Ułożyłam nawet swoje motto: "Gdy Ci nudzi się kolego, zacznij 

czytać coś dobrego". 

Gdy tylko zaczytam się, to nie słyszę co się do mnie mówi. Po chwili 

podnoszę głowę znad liter i pytam: "o co chodzi?" W mojej rodzinie krzy-

czą na mnie za to, ale z udawaną złością. Wywołuje to tylko śmiechy i 

żarty, lecz mnie to nie zraża i czytam dalej. 

Książka jest dla mnie rzeczą ważną, bez której nie mogłabym się obejść, 

czymś, co wciąga mnie jak narkotyk, ukazuje swój świat i nie pozwala 

oderwać od siebie oczu. Nie da ulgi zmęczonemu wzrokowi; muszę dalej 

czytać, czytać, czytać... Aż do momentu, gdy uważam, że już nie mogę tak 

dalej, odkładam książkę, odpoczywam i myślę o bohaterach i tarapatach, 

w jakich się znaleźli. Odpoczynek nie trwa długo. Gdy książka interesuje 

mnie, podoba mi się, to zdarza się, że w ciągu jednego dnia, a właściwie 

połowy (od przyjścia ze szkoły) przeczytam całą powieść. 

Są osoby, które nie potrafią zrozumieć tej mojej pasji do czytania. Sama 

nie wiem skąd się wzięła i dlaczego tak się rozwinęła. Jeszcze kilka lat 

temu czytałam najwyżej jedno krótkie opowiadanie na tydzień! Książka 

była mi obca. Stanowiła odrębną naturę. Teraz czuję jakby była cząstką 

mnie samej. Ona ukształtowała mój charakter, osobowość a nawet styl by-

cia. Wychowała mnie i ukształtowała według swej formy. Dała mi to, czego 

zawsze skrycie pragnęłam. Dala mi cel. Jedyny cel w mym doczesnym 

życiu. Sprawiła, że polubiłam życie i nawet w trudnych chwilach nie myślę 

o zakończeniu go. 

Najbardziej lubię książki przygodowe, niektóre fantastyczne i horrory, 

które wręcz uwielbiam. Mam kilku ulubionych autorów, ale wszyscy są 

cudzoziemcami. Nie przeczytałam żadnego horroru polskiego autora. Za-

graniczni piszą lepiej, mają więcej materiałów do dyspozycji i ich bestselery 

"wychodzą" lepsze. Wspaniale trzymają w napięciu, strachu, niepewności 

co do dalszego losu bohaterów. Zaskakują wartką akcją, niebezpieczeń-

stwami, na które narażają się postacie oraz różnymi dziwnymi przygodami, 

które nie zdarzają się w życiu codziennym. Książki oparte na faktach au-

tentycznych sprawiają, że czasem nie mogę uwierzyć, że są ludzie tak 

okrutni, morderczy i brutalni, że potrafią bliźniemu wyrządzić wielką 

krzywdę i mimo to nie zostają ukarani. Przedstawiają straszne obrazy okru-

cieństwa ludzkości wobec innych, nawet najbliższych. 

Książka jest moim prawdziwym przyjacielem. Nie wiem jak wygląda-

łoby moje życie bez niej. Na pewno byłoby szare i ponure. Bez radości, 

uśmiechu, sama pustka. Miałabym wprawdzie filmy do dyspozycji, ale 

książka jest o wiele, wiele lepsza, bo potrafi głębiej oddziaływać na 

wyobraźnię czytelnika. 

Iwona Wilkowska 

kl. VIH a 

toczki dla przystanku autobusowego po stronie Instytutu Spawalnictwa, 

co powinno przyczynić się do poprawy bezpieczeństwa w tym miejscu. 

Sądzę jednak, że to jeszcze o wiele za mało. Uważamy, że na końco-

wym (a właściwie początkowym) odcinku ul. Sławięcickiej powinien 

się pojawić chodnik, wzdłuż rowu zabezpieczenia dla samochodów, 

natomiast pobocze powinno być utwardzone. Jeszcze lepiej byłoby, 

gdyby pomiędzy rowem a lasem na odcinku Sławięcice-Blachownia 

znowu, jak przed wielu laty, znalazła się trasa rowerowa, bezpieczna 

dla dojeżdżających jednośladami do pracy. 

Wszystkim czytelnikom natomiast przypominam, że odcinek od 

skrzyżowania z drogą do Starej Kuźni w kierunku Blachowni jest zimą 

szczególnie niebezpieczny, a i latem warto tutaj uważać bardziej niż 

w innych miejscach. Życzę Czytelnikom szerokiej drogi i bezpiecznych 

chodników. 

M . Grzywocz 

ZAKRĘT ŚMIERCI 
Gdy wjeżdża się do Sławięcic od strony Blachowni, zaraz za tablicą 

z nazwą naszej dzielnicy, jest zakręt. Taki sobie, wyglądający może 

całkiem niewinnie, wcale nie za ostry, właściwie nawet nie trzeba krę-

cić kierownicą. 

Prawda jest niestety zgoła inna. 

Przed paroma tygodniami zginęło w tym miejscu dwóch młodych 

ludzi z Ujazdu, dwie inne osoby zostały ranne. Kilka lat temu, prawie 

w tym samym miejscu zginął śp. pan Kozubek, a jeszcze kilka lat 

wcześniej śp. pani Cholewa - oboje byli mieszkańcami Sławięcic. 

Ostatniej zimy do rowu wpadł i wywrócił się do góry gąsienicami na 

rurę gazociągu 30-tonowy dźwig, rok czy dwa lata temu ok. 50 m 

dalej wisiała nad przepaścią cysterna. Drobniejsze 

stłuczki, związane z wpadnięciem do rowu lub na 

ogrodzenie posesji długo można by wymieniać: 

Jedno jest pewne - jest to jedno z najbardziej 

niebezpiecznych miejsc na drogach w Sławięci-

cach. Sytuację pogarsza fakt, że po jednej stronie 

drogi znajduje się głęboki rów, po drugiej zaś zna-

cznie niżej położone łąki - jakby kilkumetrowa 

przepaść. Miejscowi i bywalcy wiedzą, że kąt na-

chylenia jezdni jest zbyt duży w stosunku do pro-

mienia łuku, toteż przy śliskiej nawierzchni samo-

chody są "ściągane" w dół. 

Brak jest jakiegokolwiek zabezpieczenia w for-

mie barierki lub innej, na dodatek pobocze jest dosyć 

wąskie i miękkie. Brak też chodnika dla pieszych. 

Może na razie nie jest to odcinek zbyt uczęszczany, 

tym niemniej chodzą tamtędy dzieci z osiedla Insty-

tutu Spawalnictwa, mieszkańcy ul. Daszyńskiego na 

Przystanek autobusowy, a wkrótce gdy ruszy Dom 

Pomocy Społecznej na terenie byłego Domu Dzie-

cka, z całą pewnością więcej osób będzie tędy cho-
d z i l ° d o Pracy i nie tylko. 

Po ostatnim tragicznym w skutkach wypadku 

Kada Osiedla zainicjowała starania o budowę za- Tak wyglądała "Skoda" rozbita na "zakręcie śmierci" kilka tygodni temu 
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GAZETA SŁAWIĘCICKA Nr 23 • 1995 Lipiec 

KĄCIK HISTORYCZNY 

Zdjęcie u góry: Hotel "Stadt Oehringen" 

i kościół p.w. św. Katarzyny w Sławięcicach. 

Zdjęcie u dołu: skwerek przy ul. Sławięcickiej 

Wyszukał: J-F Galla 

TELEGRAM 

Z p r z y j e m n o ś c i ą d o n o s i m y , i ż 
p p . U r s z u l a S o ł t y s i a k i J a n u s z K i e ł b a s a 

p p . D o r o t a Szmyd i P i o t r S l a d e k 
p p . A l e k s a n d r a C h l e b o w s k a i J a r o s ł a w B a l u k 

p p . G r a ż y n a Sadowska i Waldemar B l a n a 
p p . R e n a t a Maguda i A n d r z e j P i e r o ń c z y k 

z a w a r l i z w i ą z e k m a ł ż e ń s k i 

W z w i ą z k u z tym r a d o s n y m w y d a r z e n i e m 
s e r d e c z n e ż y c z e n i a w s z e l k i e j p o m y ś l n o ś c i 

i B ł o g o s ł a w i e ń s t w a B o ż e g o 
na n o w e j d r o d z e ż y c i a 

s k ł a d a R e d a k c j a 

* Odbył się I Osiedlowy Festyn. Włączyli się wszyscy: Parafia, Ra-

da, Klub Sportowy, szkoły, Urząd Miejski, handlowcy, Straż... 

tK Samochód prezydenta Kędzierzyna-Koźla utopił się na ulicy 

Wróblewskiego, zaraz przy wjeździe do parku. Z powodu wielkich 

dziur nie pomogła elektryczna wyciągarka p. Sarzyńskiego. Trzeba 
było zawołać 2 pary koni. Przyjechał Strużyna i Merkel. 

* Zorganizowano spotkanie ze wszystkimi studentami pochodzącymi 

z naszego osiedla. Podjęto ciekawy temat dyskusji, a mianowicie 

"Moja Mała Ojczyzna w XXI wieku". Zakończono o 5.00 nad 

ranem... 

Na ul. Kołłątaja dzieci jeździły na wrotkach, rolkach i rolkode-

skach. Ktoś wypisał farbą na świeżym asfalcie "Nareszcie po 20 

latach". 

Śnił: Gerard Kurzaj 

wiiiiNin 

ZAKŁAD POGRZEBOWY 
"KORA" 

47-200 Kędzierzyn-Koźle 
ul. Czerwińskiego 11, tel. 821-637 

FILIA - Kędzierzyn, ul. Dzierżonia 7 
czynna od 7.00-19.00 

NASZE USŁUGI TO: 

• pełna organizacja i obsługa pogrzebu 

• przewozy zwłok w kraju i za granicą 

• wyrób i sprzedaż wieńców i wiązanek pogrzebowych 
z dowozem na miejsce 

• sprzedaż trumien i akcesoriów pogrzebowych 

• posiadamy chłodnie 

Realizujemy również zlecenia telefoniczne 
INFORMACJA CAŁODOBOWA, 

TEL. 823-423 
Po godz. 17.00 również tel. 835-232 

i 832-532 
Należności za usługi 

płatne również w ratach bez odsetek 
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ŚNIŁO MI SIĘ, ŻE... 


